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numeru 30 
EUS ; = Bot : GA = 
any ogłoszeń: Na 1-ej stronie 
wiersz petitowy mk. 2.00, 


- na Ill-ej stronie—mk. 1.50, | 
` pa DZ SOME 2 0.75. £., i ' 
||| nadósłane za wiersz gaT- 
| montowy — mk. 2.50. Drob- 
||| ne ogłoszenia po 20 fer. 
p * za wyraz. Najmniejsze drob. 
= go ogłoszenie mk. 1.50. 
a 
 Rodakeja i Administwacja miesz- 
|. oaa się pod Ne 4-ym przy JS iea 
= ulicy Staresosnowieckiej w 
Sesneweu. p . 


AA A 1 
Adres dla listów i depesz; 
|. „lskra*, Sosnewiec. 


i RE BE = prenumerata wynosi: Z odnosze 
13 148 niem rocznie mk. 42.00 — 
półrocznie mk. 21.00 — 
kwartalnie mk. 10.50 — 
miesięcznie mk. 3.50, z prze- 
syłką pocztową 3 mk. 50 
fen. miesięcznie. Cena nu- 
meru pojedynczego 30 fen 


A 


Redakeja otwarta od 8 rano do 

1 wiecz. — Rękopisów na- 

desłanych Redakcja nie 
zwraca. R: 


Oddziały własne: W Będzinie ul- 
Małachowskiego 9, w Dą- 
browie ul. Sienkiewicza 


Dzanyik polityczry, społeczny i iiteraca 
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OGŁOSZENIE. 


Teatr zimowy Teatr zimowy 
Od wtorku 16 b. m. do niedzieli 21 b. m. 

- Si WYSTĘPY 

' Bohatera i działacza polskiej sztuki! słynnego „Uniwersal“ transformisty 


B e» | ap A i 
A. B. Szczepańskiego Gs 
Autora i wykonawcy wszelkich sztuk scenicznych z własnym zespołem. 


WEN"MEWNABEWZAU XX wieku! 


; wypełnia 156 ról i zmian, p. Szczepański. jako 


ciciela Pierwszego Polskiego Będzińskiege Towarzystwa Agen- ł 
turewe Hand'owego w Będzinie przy ulicy Kościuszki L. 4., 
aby w dniu 28 września 1919 r. o godzinie:12 w południe sta- 
wił sią u niżej podpisanego ze swoimi książkami handlowemi ł 
w celu ostatecżnego obrachunku między p. DOMAŃSKIM a 
niżej podpisanym, za dostarezone temuż p. DOMAŃ>KIEMU 
przez niżej podpisanego w czasie od 27 stycznia 1919 r. do 
15 sierpnia 1919 r. 75 wagonów różnych artykułów, Jako to: | 
marchwi, kapusty kwaszanej, kartofli, siana i słomy i ustalenia 
zysków, z których „33 proc. winien mi p. Domański wypłacić. 
1 na zasadzie naszej umowy. 

Tenże p DOMAŃSKI winien mi jest zwrócić w dniu 
28 września 1919 r. wydane Mu swego czasu kwity jako nie- 
waźne, a mianowicie: 3 


arcymistrz, włada genjalnym talentem i zastępuje swoim wyk. 
trupę z 45 osób. R 


| Wielka koalicja, Prezydent Wilson, Ks. Józef Poniatowski, Grz. Rasputin, 


Zbrodniarz-major von Preusker,  Katalepsia czyli żywy trup. _ 
E: Ceny miejsc: od 3 do-10 mk. : Początek o godz. 8 wiecz. 
Ẹ w niedzieię 2 przedstawienia od 4 — i od 8 — Bilety wcześniej do nabycia w:księg. „Wiedza“. 


CSEL —— || 


Dla dzieci i młodzieży wstęp wzbroniony. Od 16 do 22 września 1919 roku. 


Potęga Stanów Zjednoczonych 


aktualne zdjęcie z wojny europejskiej. 


CARNEVALESCA 


wielkie arcydzieło filmowe w 5 cz; wykonane przez, znaną wytwornię 
+. włoską „CINES* z wszechświatową sławą, premjowaną pięknością 
Lidja Baretlli w roli tytułowej. 


Uwaga: Początek przedstawień o g. 6. W niedzielę i święta o 5. 
R EZEOZ TEA ZEE S R TZDDOOEZZZA pennan RCP DEE > s 


í 
E OD g AGnA PEDT E A R zy LITERS 


Dla dzieci wzbronione. 


` Dziś premjera. 
Max -Linder żyje i wystapi w komedji p. t. 


| MAXIS SZPIEG | 
| Mater Dolorosa <= '* (MATIA BOLEJAC) 


Wzruszający dramat w 4 cz wytworni 
B ciPatsche ze słynną artystką paryską i m m 4 L y U m, 


a 
Anons'od 23 BESTJA BERLINA : 


THATE 
| amo -0A 


W ŻSBAKEWCIA, 


TEES T ERSTER 


-ri 


Od 15 de 21 września. Tylke dła. dorosłych. 
1-y monumentalny obraz z najnowszego cyklu wło- 
skiej wytworni MEGALE-FILM ROMA.» 


sfinks | Kobieta bez futra 


Dramat w 6 aktach z życia: Kobiety-zamtiri 
i kobioty-kochanwi. W roli gł. najgł. dziś 
gwiazda sceny włoskiej i premjowana piękność 

LEDA GY 5 


ATRAKCJA! 


Pierwszy raz na tutejszej scenie! 


"Tańce 


klasyczne, akrobatycz:e i mał srosyjs. 


Sophie i M:chal 


wszechświatowej sławy duet 
i tancerzy. 


Dr ANDRZEJ REIER 


ę Bormovem 


ü 


= 
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W niedzielę dnia 21 sierpnia 1919 roku $ 
urządza MI baoa 1 pułku Stczel. Byten:skich > o Ri RAL nota SAIE 
7 a b A W ę S p 0 r t 0 W d © SOSNOWIEC, Kołłątaja Ne 10. 
- z: 4 (Mikołajewska.) 
na cel żołnierza śląskiego jed od 4 — 6 pr- 
w Olkuszu w lasku pod „CZARNĄ GÓRĄ". © 4 da? 
Zapasy sportowe. Występ czarnoksiężnika. s sp 7 szefie ada z 
Na zakończenie tańce. $ SE m p | e 
+9?70890 


PPOYYGYO 4 © 


i. A. LAD: | 


IE APT EEEE 20 API EEN PY BA 
Kazdy może nauczyć się 
stenogrefji 
przez korespondencję, 
Pierwsze Warszawskie KURSK STENOGRAFJI 
Prof. ign. Sekułowicza,. 
Warszawa, Żórawia Ne 42. 
Prospektyna żądanie darmo i franco. 
ZYC ZZO EE 


dającą 
12 — 14 kwart mleka. 


Zgłoszenia-,lskra”, Sosnowiec 
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krowe mieria 


1) Kwit na 3000 rubli i250 koron wydany Dom-ńskiemu 
2) „ 1200 marek S 5 Piechulkowi 

Baig „- 600 koron 5 Piechulkowi 

NSE „ 3800 marek 5 Chutkiewiczowi 

2); FE „ 8700 marek 5 Rudkowi 

(ERA „ 14 tys. marek 5 Piechuikowi 

TAVER L 17400. marek s Pierwsze Polskie Be- 


Prócz tego p. Aatoni Domański w dniu 28 września 1919 winien mi § 
jest wypłacić należną mi od niego sumę 1939 mk. 95 fen. | 


Wrazie niestawienia się p. Domańskiego w powyższym terminie 


sprawę skieruję na drogę sądową. 


Niemcy a my. 


22 


dzińs T-wo Agent. Handl- 


Stanisław Salski 
Piotrków Bykowska L. 32. 3 


m 


Sytuacja na G. Slasku. 


Wznowienie stosunków między Polską a Niemcami? 


(Od wł. 


- Berliński koresp, „Oberschl. 
Kurier“ donosi do swego pi- 
sma, że komisja ententy za- 


„Katowice, 17 września. 


koresp.) 


proponowała rządom polskiemu ` 


i niemieckiemu wznowienie sto- 
sunków. aria 


Plotka e wyjsżdzie ` 
wojsk amerykańskich. 
Warszawa, 18 września, 
(PA) 


Podana wczoraj wiadomość 
radiotelegraficzna z Nauen, po- 


Według doniesień z nad gra- > z 


nicy wschodniej, od piątku 
zauważyć się daje cofanie wy- 


Niżej wzywam p. Antoniego (syna Andrzeja) Domańskiego właś - RES 


suniętych wojsk polskich, a A 
zwłaszcza artylerji. 


chodząca rzekomo z Hagi, że 
od tygodnia jest w drodze do 
Gdańska 3 tysiące żołnierzy 
amerykańskich, _ przeznaczo- 
nych do obsadzenia G. Sląska, 


jak się dowiadujemy ze źródła - 


wiarogodnego, jest pozbawiona 
wszelkiej podstawy. z 


Mordy oprawców pruskich. | 


Świadectwo dziennikarza francuskiego. - 


P. Maurice Pernot, delegat 
dziennika „Le Petit Parsien* 
opisuje następujący fakt za- 
mordowania 16 letniego chłop- 
ca w Tychy: 

„... areszty, prześladowa- 
nia i złe traktowanie trwają w 
dalszym ciągu. 

W Tychy pewien 16 letni 


Z sądu wojesnego 
w Bytomiu. 
Skazanie sierżanta policji.” 
Katowice, 17 września. 

(Od wł. koresp.) 


W czasie opanowania Sz0- 
pienic przez powstańców, sier- 
żant tamtejszej policji Zasmu- 
tek, zorganizował oddział pow- 


Sosnowiec, 18 września. 


chłopiec został oskarżony 0. 
obcięcie nosa i uszu niemiec- 
kiemu żołnierzowi, za co go 
niezwłocznie rozstrzelano. 

Na drugi dzień, na żądanie 
rodziców zamordowanego, do- 
konano ekshumacji zwłok żoł- 
nierza i przekonano się, że ma 
on nos i uszy całe!* 


stańczy, na czele którego udał 
się do składnika kooperatywy 
Rabstaina, i zabrał znajdującą 
się tam broń i amunicję. : 

W podobny sposób zdobył 
Zasmutek amunieję i broń u 
kupca Filipa i właściciela do- 
mu Piętzki. A 

Sąd wojenny w Bytomiu: 


4 


skazał Zasmutka na 5 lat wię- 


zienia i 5 lat utraty praw. 


M NAIR POZA RF BC, 


ao 
ufny Re, 


. 


$ 2 plebiscytu i nie zaniedbują ni- 


-Władze niemieckie czynią e- 
_ nergiczne przygotowania do 


_' czego, by nie stracić swych 
_ głosów. 
~ Na 8 października zapowie- 
_ dziany został jednodniowy spis 
_ ludności, do którego niemcy 
przywiązują niezwykłą wagę. 
Już przygotowują spis adre- 
_ sów osób, urodzonych w obwo- 


(0a wł. kor) | 


raz wogóle 
wnionych przez 
" do głosowa“ 
rzy ukończy- 


nia, t. j. ty 
li 20 rok ży 
1 stycznia 1901 
 Sporządzone Zos 
stjonarjusze, które 


wypelniane przez A 
torów ddimów, co doj osób u- 
prawnionych do głosowania. 


| = à Księga okrucieństw. | 


Katowice, 17 września. 


BR 4  .(0d;wł. kor.) 


# 


sę 


ową! 
Ej 


-= _ Polacy, jak wiadomo przy- 
_. gotowują wydawnictwo księgi 
~ okrucieństw, która zostanie 

wręczona komisji ententy, 

~ Dowództwo 6 korpusu armji 
_ niemieckiej w odpowiedzi na 


to wyda niemiecką księgę i 
zwraca się do ludncści o nad- 
syłanie materjałów, dokumen- 
tów, fotografji „okrucieństw 
polskich*, podpaleń, eksplozji 
etc. i 


Plojska polskie nie wezmą udziału 


(Tel. 


j - Pisma berlińskie podają na- 
 stępującą depeszę z Roterda- 
: mu: 


/ * „Times* donosi z Paryża, że. 
zgodnie z decyzją najwyższej 


. Pułk. Goodyar 
a powrócił Go Nowego Jorku. 
-< Morawska Ostr., 17 września. 
Kierownik „międzysojuszni- 
czej komisji węglowej, Goodyar, 
po imspekcji w obwodzie kato- 
= wiekim nagle wyjechał do No- 
-~ wego Jorku. 7 
-= Przewodnictwo kómisji wę- 
| glowej objął amerykański puł- 
 kownik Henry Nyt, który już 
przybył do Morawskiej Ostra- 
wy. Dotychczasowe posiedze- 
. nia komisji węglowej. nosiły 
' charakter czysto formalny. 


` 


w obsadzeniu Ø., Śląs'a. 


Berlin. 17 września. 
wł.) 


rady, wojska polskie nie we- 
zmą udziała w okupowaniu 
przez sprzymierzonych Górne- 
go Sląska .i pozostałych pro- 
wineji pruskich. 


Granicą 
polsto-niemiecka. 


Rada ministrów powołała na 
wniosek komisarjatu naczel- 
nej rady ludowej do komisji 
międzynarodowej, która wedle 
traktatu ma wytyczyć granicę 
polsko-niemiecką, jako. komi- 
sarza polskiego p. Aleksandra 
Szembeka z Poznania; zastęp- 
cami jego będą pp.: na edcinku 
na północ od Noteci p. Ku- 
lerski, a na sekcję na południe 


; od Noteci p. Czesław Andrze- - 
jowski, autór rozprawy o ele- 


mencie niemieckim w zachod- 
nich dzielnicach Polski. Komi- 
sja międzynarodowa ma za- 


Bratobójea. 


| ROMANS 

PARA bac 9 

` — Osm lat w podróży! —za- 
wołała Róża ze zdumieniem. 

Tu Magloire uznał za sto- 
` sowne wmieszać się do roz- 
_ MOWY. 

— 0! w marynarce człowiek 
mie od siebie zależy, ja także 
coś © tym wiem, bo byłem w 
_ Tonkinie. 


~ — Byłeś pan majtkiem? — | 


zapytał Henryk Sayanne. 
-= — Służyłem w -czwartym 
~ pułku piechoty marynarki. 
. Ranny byłem i medal otrzy- 
-= małem na wojnie. 

Róża przerwała rozmowę. 
 — Czy pan już wybrał, co 
będzie jadł, panie Henryku? — 
zapytała, 

.  — Tak, Różo.. Dwa jajka 
. na miękko, kotlet, plaster szyn- 
ki i kawałek sera. 

Posługająca udała się zamó- 
wić śniadanie. 

Godzina jedenasta wybiła na 


" zegarze, zawieszonym po nad 


kantorkićm. 
| Z ulicy doleciały odgłosy 
lzwonków, zwiastujących 


ę robót we wszystkich 
h fabrykach. " 


nos 


W ciągu trzech minut re- 
stauracja matki Aubin napeł- 


niła się nowymi gośćmi. Meęż- 


czyźni, kobiety w. ubraniach 
robotniczych, okrytych pyłem, 
żądali posiłku. 

Wrzawa, zgiełk, rozlegały 
się dokoła. Służące kręciły się 
tu i ówdzie, otrzymując i speł- 
niając zlecenia. 

Wreszcie zapanował spokój, 
słychać było tylko głuchy od- 
głos szczęk ludzkich, szybko 
spożywających. 

Jedni pili, gawędząc, inni 


"czytając dzienniki. 
Wtym wszedłejuż po innych. 


jakiś „mężczyzna, trzymając 
chustkę przy oczach i klnąc 
straszliwie. 

— A panu co się zrobiło, 
panie Vide-Grouset? — zapy- 
tała go Marja — pan zawsze 
pierwszy, a teraz przychodzisz 
ostatni? 

— A! do kroóset!.. — odpo- 
wiedział gniewnie robotnik — 
wpadł mi do oka kawał opiłka 
i cierpię jak potępieniec. 

I biedny chłopiec, odjąwszy 


chustkę, pokazał oko napuch-" 


nięte, czerwone, zełzawiore, z 
powieką, drgającą prawie kon- 
wulsyjnie. 

— Dajcie mi wody świeżej, 
może wyjdzie ten opiłek albo 
się wścieknę. : : 

Henryk Savanne, usłyszaw- 


| (MU. Biegne U sta a b. 


dzeni przed 


oją działalność zeraz 
po ratyfikacji traktatu przez 
Ssk- 


cząć s 


trzy główne mocarstwa. 


dzielnicy pruskiej | 
_ syłanie wniosków i materjałów 
do wymienionych . komisarzy. 


- Co się droje 
na Mazurach Pruskich. 
| Do zagadnień, które winny 


_ dziś najbardziej interesować 
- ogół polski, należy pytanie, jak 


é wypadnie dla nas plebiscyt na 


terenach spornych, co do któ- 
rych Rada Czterech w Paryżu 


_ głosowania tego zażądała. Na 


wszystkich tych ziemiach, do- 
tychczas. pozostających _ pod 
panowaniem pruskim, rozpo- 
częli Niemcy bardzo intensyw- 
ną agitacjępolityczną, nieszczę- 
dżąc na nią środków moral- 
nych, ani materjalnych. Prusy 
zaś Wschodnie, czyli tak zw. 
Książęce, bezpośrednio grani- 
czące z Suwalszczyzną i zie- 
mią Łomżyńską, w. ostatnich 
czasach stały się terenem szcze- 
gólnych wysiłków ze strony 
niemieckiej, celem których jest 
uratówanie ich dla Niemiec i 
niemczyzny. Tego rodzaju po- 
stępowanie niemców wywałuje 
ze strony polskiej zrozumiałe 
przeciwdziałanie, wyrazicielami 


zaś jego są przeważnie księża © 


katoliccy. SE 

Jeden z nich ks. Majewski, 
sam rodem pochodzący z pod 
Gdańska, długie lata pracują- 
cy wśród Mazurów pruskich, 
wskutek swej narodowej dzia- 
łalności zmuszony do ucieczki 
do Polski, opowiada wiele cie- 
kawych szczegółów 0 nastro- 
jach narodowych i politycznych 
tamtejszych mieszkańców. 

Na całość „Prusaka wschod- 
niego*— czyli Mazura pruskie- 


go składają się dwa pierwiast- | 


ki zasadnicze — religijny i na- 
rodowy. ; 

- Mazur pruski nie posiada 
zdecydowanego oblicza. naro- 
dowego, on się nie czuje pola- 
kiem — ale mówi tylko po 
polsku! A w obronie tego ję- 
zyka gotów do największych 
ofiar. Nie uznaje się również 
za niemca — a mówi 0 sobie 
„jam nie niemiec, 
gelik!“ Ludność pruskiego Ma- 
zowsza na całym terenie swe- 
go rozsiedlania mówi archaicz- 
nym, prawie nieskalanym w 
swej czystości. narzeczem pol- 
skim, posiadając nawet takie 
terminy językowe, które wśród 
„polaków z nadśrodkowej, lub 
górnej Wisły oddawna  zastą- 


szy skargi robotnika, zwrócił 
"się ku niemu. 

Kiedy Vide-Grouset poprosił 
o wodę zimną, szybko opuścił 
swe miejsce i pobiegł ku niemu. 

— Może mi pan pozwoli zo- 
baczyć to oko? — zapytał. 

Robotnik usiłował zobaczyć 
mówiącego. 

Ale oko tak go zabolało, że 
aż krzyknął: 

— (o tam pan pomożesz? — 
odrzekł brutalnie. 

— Za kilka. sekund już pan 
nie będziesz cierpiał. 

— Tam do pioruna! to. się 
pan spiesz... ja oszaleję! ja się 
wścieknę!.. 


XII. 


Henryk Savanne wyjął z 
kieszeni małą torebkę z in- 
strumentami stalowymi róz- 
nych kształtów. 

Wyjął z nich jedem, mały 
i giętki, w którym na końcu 
osadzony: był gładki kamyczek 
czarny, rzucający odbłyski me- 
taliczne. 

Potym, wziąwszy krzesło, 
postawił je przy jednym z 
okien, oświetlających salę, i 
rzekł do robotnika: 

— Siadaj pan i nie bój się. 

Vide-Grouset klął ciągle ï 
narzekał, ale trochę uspokojo- 
ny pewnością, z jaką nieznany 


a 


prosi o nad- - 


jam ewan-. 


pione zostały przez obce na- 
leciałości. Mazur chętnie czy- 
tuje ‘polskie książki i gazety, 
lecz'szczególne pragi nie po- 
s do, druku łacińskiego, 
jako katolickiego! Aby trafić 
do przekonania mazura, należy 
dlań pisać t. zw. „szwabachą* 
czyli gotykiem. 

Widać z powyższych prze- 
słanek, że oddawna tłumiony 
związek duchowy Mazura pru- 
skiego z Pojską, mimo pozo- 
rów zewnętrznej odrębności, 
istnieje dotychczas $nieświado- 


OBCE 


mie, raczej za polaka, aniżeli 
za nieméa 3 `P 

` Wobec spodziewanego w Pru- 
sach: wschodnich plebiscytu, 
przyznać należy otwarcie, 


że 
w danej chwili Mazur pruski 
w większości swej gotów orzec 
się za niemcami, 
leży go za takie stanowisko 
winić. Wywołane ono zostało 
szczególnie intensywną agita- 
cją niemiecką i zohydzaniem 
przez niemców wszystkiego co 
polskie. Nie należy Prus wschod- 


Nasze sprawy.|| 


Idziemy ku przepaśc 


Polska zmierza szybkim 
krokiem do ruiny ekonomi- 
cznej. Spadek waluty pol- 
skiej jest groźnym znakiem 
dlą kraju naszego. Nie jest 
on wynikiem ani braku zau- 
fania zagranicy do Polski, 
ani specjalnej chęci zni- 
szczenia Polski, jest on wy- 
razem tego, że kraj nasz 
w obecnym momencie sam 
nic nie produkuje i że 
wszystko musi sprowadzać 
z zagranicy. 

Sledząc notowania giel- 
dowe, widzimy, *że - kurs 
marki polskiej stale się 
obniża; i będzie się obniżał 
tak długo, dopóki u nas w 
kraju nie ruszy się prze- 
mysł, dopóki rolnictwo. nie 


będzie intensywniej proda-- 


kowało, dopóki. każdy polak 
nie zrozumie tej. elementar- 
nej prawdy, że jeżeli chce 
polepszyć swój Jos i zwal- 
czyć drożyznę, to winien 
uznać się nie za obywatela 


młodzieniec$obiecywał mu ulgę 
niezwłoczną, usiadł na krześle. 
„— Przechyl pan głowę w tył 
— rozkazał Henryk Savanne. 
Robotnik był posłuszny. 
Przy wszystkich stołach Kli- 
jenci matki Aubin- przerwali 
śniadanie. 
Spojrzenia wszystkich zwró- 
ciły się ku temu młodzieńcowi, 
ubranemu elegancko, 0 twarzy 
sympatycznej, który pomimo 
bardzo młodego wieku naka- 


' zywał szacunek i posłuszeń- 


Stwo. 

Zapanowała grobowa cisza. 

Henryk Savanne. oparł gło- 
wę Vide-Grouseta na piersiach 
swych i lewą ręką z niezwykłą 
zręcznością wywinął powieki 
chorego. i , 

Wtedy ręką prawą: wsunął 
między powieki koniec swego 
narzędzia, powiódł nim lekko 
i powoli na prawo i na lewo, 
i znów z-lewej ku prawej 
stronie na powiece oka. 

Po dwóch czy trzech sekun- 
dach tej niemiłej operacji od- 
jał narzędzie i przyjrzał ` się 
końcowi instrumentu. 

Vide-Grouset podniósł się 
raptownie, nie cierpiąc wcale, 
uwolniony od opiłki żelaza, 
która wpadła mu do oka. 

— A! to cudownie — zawo- 
łał z oczyma wytrzeszczońymi. 
— Nie czuję już nicl. Wyją= 


ipe PZ » 


lecz nie na- 


' pozostaje 


„jest wyspą, 


—nówisku nie mogą, że us 


80Klej mus 
wić jaknajene 
tację polską, gdzieniegdzi, 
zastosowaną — a rebultaty 
każą na'siebie długo ce; 
Niech zachętą do tego 
gromadki „Prusaków“, któ 
właśnie dzięki tej agitacji 
dzierają się z Prns do 8 
szczyzny do wojska pols 
Lud mazurski na hasło pols 
skości, rzuczone wyraźnie, 
parte przez wysiłki polskich 
prelegentów, ocknie się nii 
wątpliwie ze swego wieko 
go letargu do swej od wieków 
stłumionej polskości. Po 

Należałoby więc jaknajszyj. 
ciej przedsięwziąć środki x. 
radcze, zorganizować sze 
lotnych prelegentów, skier 
do Prus ludzi idei, a ogół 
ski zainteresować kwestją 
zurską, która dla większ 
społeczeństwa naszego 
„terra  incogn 
(czyli ziemia nieznana). 


p | 
t i 
wymarzonej i wyidealiz 
wanej Polski, która ma s 
na świeczniku całego Ś 
ta, lecz za obywatela sza 
Polski, która może być 
kojednym z pospolitych czł 
ków społeczności wsze 
światówej. -Polacy wi 
zrozumieć, że Polska 
oderwaną 
calego świata i odeń nie 
leżną, że stwarzać u sie 
prawa, któreby Polskę s 
wiaiy na wyjątkowym s 


społeczny Polski i organi 
zacja pracy muszą się stos 
sować do zwyczajów i pr 
istniejących w całym świe 
cie. 


Jeżeli więc mowa o ustro; 
ju politycznym, społecznym: 
i ekonomicznym Polski, nas 
leży stwierdzić, że wszelki 
eksperymenty `na tym polu 
mogą się odbijać fatalnie 
na losach Polski, =+ 4 


Cały świat woła dziś do: 


ERN ZEE 


łeś pan wszystko, nie nie dot 
knąwszy... Czy pan czarownik 
jesteś, czy co£ P 

— Nie — odpowiedział Hen: 
ryk Savanne, śmiejąc się — W 
tym niema żadnych czarów 
Uczyłem się okulistyki i jes 
tem wychowańcem szpitala 
„Quinze-Vingts“. Operacja, któ- 
rej pana poddałem (jeżeli może 
się to operacją nazywać), jest 
jedną z najprostszych i dziwię 
się, że, pracując w fabryce 
robiąc piłą i młotem, nie zna- 
cie panowie sposobu pozbywa: 
nia się opiłków metalicznych 
które mogą was oślepić. Pam 
miałeś opiłkę pod powieką, 
było to niebezpieczne dla pań 
skiego wzroku, gdyż mogło 
wywołać silne zapalenie. Te 
nie masz się pan czego oba 
wiać, opiłka już jest usunięta: 
Patrz pan. i 

Henryk Savanne . pokazat 
zdumionemu mechanikowi ko- 
niec narzędzia, H 

Vide-Grouset. spojrzał. 

— Tę drobną płatkę ciemną 
to ja miałem w lewym 'okut— 
zapytał. z 

— Tak. EA 

— A jakże wyszła z oka? 


-. c. n) 3 


e każdy strejk pośrednio 
zwiększa ogólną drożyznę : 
u nas w Polsce, niestety, 
dotychczas szeroka. masą 
judności nie zdaje sobie 
sprawy „z. tego nakazu chwi- 
Jli; u nas powstają, jak 
grzyby Po deszczu “różne 
związki, lecz nie w tym ce- 
łu, by? organizować pracę, 
by tworząc zrzeszenia, pod- 
nosić -wysoko sztandar. pra- 
cy, lecz po to, by organizo- 
wać strejki pod przykrywką 
żądań wyższych płac i dą- 
żenia do ujęcia w swe ręce 
zwierzchniej władzy nad 
różnymi urzędami państwo- 
wymi, komunalnymi i pry- 
«watnymi. Związki, zamiast 
szerzyć kult pracy, kult po- 
szanowania dla organizato- 
rów pracy, a tymi mogą 
pyć jedynie przedstawiciele 


D E pracy umysłowej, z natury 


rzeczy powołani do tych 
zadań, chcą same rządzić 
chcą same narzucać swą 
wolę pod płaszczykiem pseu- 


M dodemokratyzmu, nawet: za- 


rządom ministerjalnym i 
_szerzą jeszcze większy chaos 
d zamieszanie. 

"I nie dziwmy się,,że za- 
traca się pojęcie pracy pro- 
aukcyjnej, że, za je+yną 

miarę pracy zaczyna się 
uważać nie istotną pracę, 
lecz ilość zużytych godzin 
bez względu na wynik pra- 
«cy, że rezultat tego wszyst- 
kiego jest taki, że my, po- 
lacy, którzyśmy nigdy nie 
 przodowali w. umiejętności 
_ produkcyjności pracowania, 
znaleźliśmy się dziś na sza- 
rym końcu pod- względem 
produkcyjności pracy. © 
\ Nie dziwmy się więc, że 
Polska wkrótce dojdzie do 
tego, że jedynym towarem, 
jaki będzie miała na wy- 
wóz, będzie żywy polak, 
który będzie musiał albo iść 
na Saksy, albo emigrować 
za ocean, że do Polski zdą- 
ać będą amerykanie, angli- 
cy i przedstawiciele innych 
narodów i wykupywać za 
bazcen wszystkie nasze bo- 
sgactwa : koleje żelazne, ko- 
- palnie, fabryki etc. i 
Baczmy, byśmy na wla- 
snej ziemi nie zostali bia- 
łymi murzynami, bo senty- 
- mentów względem mas sto- 
sować nie będzie żadyn na- 
ród, choćby w teorji jaknaj- 
_życzliwiej był dla nas uspo- 
sobiony. S ; 


Dr. Stanisław Nowak. 


Kronika. 


Dzis w czwartek 18 b.m. Tomasza. 
Jutro w piątek 19 b. m. Jannarego 


- Wschód slob mo m, 59. 
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Żywność dla dzieci. Central- 
ny komitet pomocy dla dzieci 
ministerjum zdrowia publicz- 
nego zadysponował w miesią- 
cu sierpniu żywność do okrę- 
gu sosnowieckiego dla 75 tys. 
„dzieci na dni 60. - 

W sprawie zjazdu właścicieli 
drukarni. Trudności, powstają- 
ce Z powodu nawiązżnia sci- 
ślejszego kontaktu z byłymi 
zaborami, zmuszają komitet 
organizacyjny do  odłożenia 

zjazdu właścicieli drukarni. 


Fake 


; CEE 
ześnia od- 


> siç posie dzenie delega- 


tów wszystkich trzech byłych 


dzielnic i kresów w celu o- 

pracowania statutu Związku. 
Komisja ta ustali ostateczny 

termin zjazdu. : 


Wydział wykonawczy Główne- 
go komitetu pomocy górnośląza- 
kom zaprasza członków komi- 
tetu na plenarne zebrunie, któ- 
re odbędzie się w piątek dnia 
19 b. m. o godz. 5-ej po po- 
łudniu w sali magistratu m. 
Sosnowca. 

Zaproszeni są: pp. ks. Poś- 
piech, prezydent Jankowski, 


. M. Łaszczyński, J. Przedpełski, 


dr. Arnold, Paczyński, Polak, 
Sykałowa, dr. Zachorski, B. 
Miedziński, Piekarski, St. Pło- 
dowski, M. Ciechanowska, Gro- 
chowiez, Rypp, H. Siwczyński, 


Wł Kamieński, Grzybowski 
Kurek, Elwartowski,  Binisz- 


kiewicz, Rumpfeld, Rymer, So- 
siński, Wolny, Twider, Mrożek. 
- Szkoła drogowa. Kancelarja 
państwowej średniej szkoły 
drogowej w Warszawia (ul. 
Chmielna Ne 52, III p.) przyj- 


muje zapisy kandydatów na. 


wakujące miejsca na kursie I. 
Kandydaci, w wieku lat 14—18, 
winni złożyć: a) podanie od 
rodziców lub opiekunów na 
imię dyrektora o przyjęcie; 
b) życiorys, własnoręcznie na- 
pisany; c) metrykę na druku; 


d) świadectwo z ukończenia 4 


klas szkoły średniej, lub całe- 
go kursu szkoły powszechnej; 
ë) świadectwo szczepienia 0spy; 
f) świadectwo lekarza o stanie 
zdrowia. AE 

Kandydaci składają egzami- 
ny zjęzyka polskiego, arytme- 
tyki, algiebry, geometrji i ry- 
sunków odręcznych, wszystko 
w zakresie 4 klas szkoły śred- 
niej. Kurs nauk trwa 4 lata. 
Opłata za naukę wynosi 100 
mk. rocznie. | 
Komitet oświatowy urządza 
wykład nauki języka polskiego 
dla górnoślązaków we czwar- 
tek 17 b. m. o godzinie 7-ej 
wieczorem w szkole przy ul. 
Starososnowieckiej Ne 2. 

Uprasza się o liczne przy- 
bycie. 


Zjazd sejmików powiatowych. 
Onegdaj o godzinie 11 rano w 
gmachu Centralnego Towarzy- 
stwa. rolniczego w. Warszawie 
rozpoczął się zjazd sejmików 
powiatowych. Zjazd otworzył 
p. Wakar, członek  tymczaso- 
wego zarządu związku sej- 
mików, witając w serdecznych 
słowach: przybyłych, a przede- 
wszystkim delegacje z Poznań- 
skiego i z Galicji. Na zjeździe 
reprezentowanych jest 63 po- 
wiatów oraz 160 delegatów, W 
tym bardzo wielu przedstawi- 
cieli włoścjan. Do prezydjum. 
zjazdów powołano panów: Cho- 
micza, Kulesza, Chormańskie- 
go. Ten. ostatni prowadził obra- 

Sprawozdanie tymczasowego 
zarządu związku oraz projekt 
ustawy związku sejmików po- 
wiatowych zreferował p. Wa- 
kar. Nad referatem wywiązała 
się ożywiona dyskusja, pod- 
czas której omawiano poszcze- 
gólne punkty ustawy związku 
sej mików. 


Poznańskie—żywicielem Polski. 
Wobec opieszałości, którą wy- 
kazuje naogół nasze ziemiań- 
stwo w stosurku do aprowiza- 
cji kraju, Poznańskie stało się 


generalnym dostawcą ziemnia- ' 


ków zarówno Kongresówki jak 
Małopolski i Śląska. Wobec 
licznych zapotrzebowań magi- 
stratów, gmin i organizacji spo- 
łecznych do miejscowych tow. 
rolniczych, Skalmierzyce, na 
które kierowane są transporty 
ziemniaków, zawalone są wa- 
gonami do tego stopnia, że za- 
szła potrzeba utworzenia spe- 
ejalnego urzędu dla wskazy- 
wania kolejności transportów. 

Wznowienie „Ziemi”. Świeżo 0- 
puścił prasę „pierwszy numer 
„Ziemi“, organu Tow. krajo- 
znawczego, Wznowlonego pod 
redakcją p. Edwarda Maliszew- 


skiego po pięcioletniej przer- 


` ioia © oinek 1 2 
wie, spowodowanej wypadka- 
mi wojennymi. Poza odezwą 
wstępną „Do naszych czytelni- 
ków“, znajdujemy w tym gru- 
bym, potrójnej objętości zeszy- 
cie „Ziemi“ prace i. artykuły 
pp.: Kaz. Kulwiecia, Fdw. Ma- 
liszewskiego, Stan. Łozy, Bol. 
Śląskiego, Al. Janowskiego, 
M. Mechowickiego, Franc. Ga- 
wełka i Stan. Pawłowskiego. 
Obfity dział ilustracyjny uzu- 
pełnia treść zeszytu. ` 

m£ Obuwia i odzież” dla dzieci. 
Herbert Hoover nadesłał ostat- 
nio z Paryża do ambasady a- 
merykańskiej telegram, w któ- 


` rym zawiadamia, iż czyni za- 


kupy trzewików, pończoch i 


ubrania dla 200.000 dzieci i 


zaznacza, iż Centralny komitet 
pomocy dla dzieci może już 


najkrótszym czasie danych sta- 
tystycznych, zbieranych przez 
Centralny komitet pomocy dla 


dzieci. Statystyka ta ma  wy- - 


kazać ilość zorganizowanych 
komitetów, nazwy miast, gdzie 
komitety działają, gdzie odby- 
wa się żywienie dzieci i t. d. 

W końcu Hoover zaznacza, 
iż dotychczasowy kierownik 
biura pomocy dla dzieci będzie 
nadal pracował w Ameryce, 
jako przedstawiciel dla Polski 


-Z Grodźca. 


_ Grodziec, 15 września. 


(Koresp: wł. „Iskry*) 


Mylne wieści w „Kur: Zagłębia”. — Jak właściwie było? — Ofiarność 
grodźczan.—Kilka słów o p. Marji Ciechanowskiej. — Koresponden- 
ci zagraniczni. — Wizyty misji i działaczy polskich. — Zakończenie. 


Przygodny,- a nie znający 
naszych stosunków korespon- 
dent uraczył „Kurjer Zagłębia“ 
korespondencją, której spro- 
stowanie uważam za przykry 
obowiązek. W dniu 19 sierp- 
nia w szkole ludowej w Grodź- 
cu odbywało się zebranie w 
celu zawiązania komitetu kwe- 
sty p. h. „Ratujcie dzieci“. 
Pod wpływem złych wieści z 
G. Sląska i pod wrażeniem od- 
głosów walki, dochodzących 
przez całą dobę, komitet kwe- 
sty, dowiedziawszy się 0 Set- 
kach braci, uchodzących do 
nas ze Sląska przed siepacza- 
mi pruskimi, na wniosek p. 
Sylwestra Wieczorka, gospo- 
darza z Grodźca, postanowił 
zorganizować pomoc dla gór- 
noślązaków. 

Utworzono więc natychmiast 
drugi komitet, do którego we- 
szli: p. Marja Ciechanowska 
(prezes), p. Zywanowska (za- 
stępczyni p. Ciechanowskiej), 
ks. Łomiński (wiceprezes), p. 
Brzostowski (sekretarz), p. Ku- 
jawski (kasjer), S. Wieczorek 
i p. Krężel, robotnik. 


W dniu 20 sierpnia p. Polak. 


(wojskowy ze Sląska), urzędnik 
aprowizacji p. Kocot i p.M. 
Ciechanowska pojechali do Bo- 
brownik, gdzie zastali opłaka- 
ny obraz. Ludzie bez dachu, 
przerażeni, głodni; kobiety, 


dzieci, powstańcy w tak wiel-/ 


kiej liczbie, że łatwo było się 
zorjentować, iż na jednym 
miejscu pozostać nie mogą. 
Wtedy p. Marja Ciechanowska 
zabrała się do zorganizowania 
uchodźców w oddziały, chłop- 
ców zabrał pod swoją opiekę 
p. Swuliński z żoną, zawia- 
dowca st. Grodziec. Urzędnicy 


"z Jowisza zabrali drugą partję, 


a 600 ludzi zabrano do OGrodź- 
ca, gdzie tego samego więczo- 
ra dostali wieczerzę,. ciepłą 
strawę i nocleg, zawdzięczając 
to nowoutworzonemu komi- 
tetowi. 

Od tego dnia codziennie licz- 
ba uchodźców rosła, przyby- 
wali z całej granicznej linji. 
Grodziec stał się punktem kon- 
centracyjnym. Wtedy podzie- 
lono uchodźców na 7 okręgów; 
zostały zbudowane polowe ku- 
chnie: w szkole Tow., w szko- 
le cementowni, w Zjednoczeniu 
robotników, „w ochronce, w klu- 
bie 2, i w szkole miejskiej. 
W ten sposób akcja ratun- 
kowa odbywała się we 
wzorowym porządku. Dzieci 
i kobiety zostały wysłane do 


Zawiercia, do Łagiszy, do Czę- 


stochowy, do Piotrkowa, a 
wszędzie utworzyły Się komi- 
tety. ; 

U osób prywatnych pomie- 
szczono chorych, słabych; ko- 
biety ciężarne przewieziono do 


szpitala miejscowego, gdzie 9, 


dni temu, już urodził się gór- 
noślązaczek; czekamy jeszcze 


na kilka nowych obywateli 
śląskich, którzy się urodzą w 
tych dniach w Grodźcu. 

We dworze niema słomy w 
salonach, nikt nie jada na for-, 
tepjanach, jest tam tylko w 
domu kilku chłopców i wdowa 
po Trautmanie, zabitym na 
naszej ziemi przez prusaków. 

Komitet wydał odezwy do 
kółek rolniczych, do wójtów 
gmin, do proboszczów; wszy- 
scy na wezwanie odpowiedzieli 
serdecznie i prędko. Jedni 
zabrali ludzi do siebie, inni 
przysłali kartofle, mąkę, żyta 
na kawę; najwięcej i stale po- 
maga poznańska rada ludowa, 
która ma opiekę na całością. 

Zofja Ciechanowska, która 
nie istnieje i od urodzemia ma 
na imię Marja, a pracuje w 
Zagłębiu od roku 1886, nie- 
stety, własnych automobilów 
nie posiada i nimi nigdy nie 
woziła misji do Krakowa. 
Prawda, że wszystkie misje 
sprowadza do Grodźca, aby 
pomódz w ten sposób uchodź- 
com i sprawie sląskiej . 


P. Marja Ciechanowska pier- 
wsza poruszyła prasę zagra” 
niczną, przywiozła do siebie 
redaktorów z „Timesa* pana 
Sumby z żoną, która jest ste- 
nografką i sekretarką; p. Mar- 
kensie z „N. J. Heralda* i 
„Morning Postu“. Opisy io- 
pinja tych korespondentów po 
badaniu uchodźców na miej- 
scu przez kilka dni i po spraw- 
dzeniu faktów na Sląsku, z9- 
stała wysłana z Krakowa de- 
peszą z 2,000 słów. Panowie 
Sumby i Markensie byli z dru- 
gim powrotem w Grodźcu i 


zbierali nowe dokumenty per- - 


fidji germańskiej. Potym przy- 
była misja koalicyjna z gene- 
rałem Dupont, który dopiero 
widząc uchodźców i rozmawia- 
jąc z nimi, ztozumiał tę całą 
sprawę i intencję 'prusaków. 
Wtedy uchodźcy podpisali 0- 
dezwę, która najlepsze i naj- 
skuteczniejsze wywarła wra- 
źenie. Mieliśmy wizytę pana 
Korfantego, posła Rymera; red. 
Biniszkiewicza i pułk. Zymie- 
skiego; każdy z tych panów 
przemawiał do uchodźców, któ- 


rzy zebrali się w bardzo impo- 


nującej liczbie. 

Wczoraj odjechał z Grodźca 
członek amerykańskiego Czer- 
wonego krzyża kapitan Sead- 
sack, specjalnie posłany, aby 
robił filmy do kinematografów 
amerykańskich dla 
Górnego Sląska. Fotografował 
bardzo interesujące 
które napewno zrobią wrażenie. 
Dziś oczekujemy księdza Lud- 
wisiaka i pana Wilimowskie- 
go. Wszyscy przyjezdni prze- 
wijają się przez saloay pp. 
Ciechanowskich, witani i po- 
dejmowani serdecznie i gościn- 
nie. Mieliśmy tu wizytę pə- 
ciągu maltańskiego, wizytę 


„wieś i 


reklamy . 


rzeczy,, 


ei w06 3 l 
Plimpton, an 


y 
Brzozowskiego i hr. B 


że nie wszyscy ludzie 
jednakie gusta, moż! 

Komitet grodziecki pierwszy 
stanął do pracy i działa. od 
pierwszej 
zapałem, z zaparciem się sie- 
bie, bez żadnych waśni par- 
tyjnych, z hasłem „Bóg-0j- 
czyzna”. Zawdzięczamy to si- 
łom miejscowym. Towarz. gro- 
dzieckie, Zjednoczenie robotni- 
cze, nauczycielki cementowni 
gospodarze, panie, 


rzędnicy, 


cu dla jednego celu: aby ta 
perła śląska przyłączona zosta- 


ła do polskiej macierzy. 


K-G. 


ERIA AAD DRTE 


"Z kraju. 


Zakupno kopalni w Schodnicy. 
Galicyjski Bank przemysłowy 
sfinansował w ostatnich dniach 
w Warszawie poważną tran- 
zakcyę naftową. Założone przez 


ten bank przed dwoma laty 


Związkowe zakłady gazu ziem- 
nego i gazoliny, pod kierow- 
nictwem prezesa rady hadzor- 
czej Zygmunta Łewakowskie- 
go, wykupiły obecnie z rąk firm 
węgierskich, przy pomocy ban- 
ku przemysłowego wraz z wła- 
snością ziemską wszystkie ko- 
BA nafty w Schodnicy koto 

orysławia, obejmujące na te- 
renie 2400 morgów 260 szybów 
naftowych, produkujących bar- 
dzo cenną ropę naftową. Dzię- 
ki tej tranzakcji stosunek pol- 
skiego kapitału zaangażowane- 
go w przemyśle naftowym do 
kapitałów zagranicznych zma- 
cznie się poprawił na naszą 
korzyść. Nowe akcje, jakie 


Związkowe Zakłady dla po-. 


większenia swego kapitału wy- 
dały, rozkupili kapitaliści w 
kilku dniach w zupełności. 
Warsz. szkoła sztuk , pięknych. 
Otwarcie szkoły sztuk pięk- 


nych nastąpi 1 października © 


godz. 9. Egzamin dla nowa- 
wstępujących trwać będzie od 
1 do 11 października b. r. włą- 
cznie. E 
Sekretarjat zapisy przyjmo- 
wać będzie od 24 b. m. © 
dzieńnie, z wyłączeniem świąt, 
od 10 godz. rano do 1 pp. 


Bzień pokuty. Rabinat war- 
szawski postanowił urządzić w 
nadchodzącą niedzielę, dnia 21 
b. m, dzień postu i modłów 
z powodu pogromów na Ukra- 
inie. Rabinat zawezwał  rabi- 


'nów z prowincji, aby i tąm ob- 


chodzono ten: obchód żałobny- 


CERRINA 


Donatysta 
J. Śnatensztein 


GODZINY PRZYJĘĆ 
od 10—1 i od 3-6 po poł. 


Leczenie zębów, plombowanie 
wprawianie zębów bez podnie- 
'bienia złote korony. 
ul. Modrzejowska M3. 


RRRA 
Doktór 


Fawet Broniatowski 


w Częstochowie, 
ul. św. Panny Marji t. j. 

H Aleje Nr. 21, obok teatru 
— Paryskiego. — 
Choroby Skórne, dróg mocza- 
wych | weneryczne. 


Przyjmuje od 9—12 rano t od4—7,pp 
Panie od 12 — 1 po poł. 


chwili zgodnie, z 


właściciele, dyrekto-- 
‘rzy— wszyscy pracują w Grodź- 


Goa 


(i 


TAs ZAZIE gy R REEDA 
ra A E PEE TINE TEN 
4 Z S eE 


— Napływają nieustanne wiadomo- 
ści o przesładowaniech polaków w 
kowieńszezyżnie. Gwałty popelniaią 
nad zupełnie niewinnymi. Rząd pol- 
ski niezawodnie znajdzie dość siły, 
by ukrócić wybryki Taryby. 

— Pan_Morgentau oświadczył dzien- 
nikarzom żargonowym, że w Amery- 
«e dopiero zacznie pracować nad po- 
łepszeniem stanu żydów w Polsce. 
Zapowiadał na odjezdnym przybycie 


się jednak, że ta ostatnia zapowiedź 
powiedziana była „na utarcie łez* 

3E%9m przez, Morgentaua ży- 
om 


z — „Minskij Kurjer“ donosi, że za- 


r 


| jącie Odesy przez wojska Denikina, ` 


razić, że pozostało jeszcze ty- póki wszystkie konflikty nie „Daily Mail“ donosi z m $ imię Henrys Bogackiego.. 
ono do załą don ża zokaa P AeA y. ik RAE Tande pal ece psi najniższych hogaen fia gi a ał PE kj 
` przy tej metodzie pracy, mo- E E A Gi : przeszio wiele LySIĘCY LeCHNICZ”  bątysty, markizety. hafty Szwa]- criss władze niemi > 
i h : j e cały rok potrwać. Rozstrzygnięcie tej sprawy nych wojsk ententy, które ma- żyj ; ; peas IIIA = 
że to jeszcz y: P . nastąpi w dniach najbliższych. ją uskutecznić okrążenie - Pe- carskie, jedwabie, wełny i korty. Zagin ą f wyd zę HRT 


przy pemocy floty koalicyjnej zapo- 
wiada bliski upadek bolszewicki. 


‘Miasto zostało zajęte przy pomoc . ; aR ; : è - 38 
20.000 kolonistów Giedkichi! Iabczy skiego, aliant Denikina — Pie- pomyślne. najwyższa rada odrzuciła rosz- Korespondent „Timesa* „do 
powstali przeciw zajmującym je bol- truszewicz za nutonomją w ra- Na odcinku wschodnim —  SZenia Rumunji w sprawie trak- daje od siebie, że konflikt) 
szewikom. ` mach Wszechrosji. . spokój. tatu z Austrją. Rumunją ma charakter pow. 


— Trzy korpusy francuskie gotowe 
są do poparcia żądań ententy wzglę- 
dem Niemiec. FA j 

— Zjazd Lloyd Georgea z Cie- 
menceau, według przypuszczeń mia- 
rodajnych kół, ma usunąć rozdźwięki 
między nim.. 

— Ped przewodnietwem po- 
sła St. Grabskiego roapocaeiy 
się wczoraj obrady komisji 


. spraw zagranicznych. 


Wiceminister Skrzyński wy- 
głosił referat o sytuacji w po- 


'Teleg 
„  Dilotwie ponterncji pokojowe, 


Sprzeciwiają się temu Francja i Rmeryka. 


rozejm z Pelturą, sprawę G. 
Sląska. 
Po referacie wywiązała się 


dyskusja poufna, w której ście- - 


rały się poglądy lewicy i pra- 
wicy na temat stosunku rządu 
olskiego do Peltury i Deni- 
ina. ANR j 
Wyjaśnienie czynników mia- 


1) co do Sląska Cieszyńskie- 
go potwierdza Się wiadomość 
o plebiscycie, 2) sprawa G: 
Sląska wchodzi w lepszą dla 
nas fazę, 3) w sprawie Galicji 
wsch. Peltura jest za autono- 
mją w ramach państwa pol- 


— Małopolsce zagraża strajk 
kolejowy na tle ekonomicznym. 
Kolejarze galicyjscy rózgory- 
czeńi są różnicą płac w sto- 
sunku do koron, przyjętych 
przez dyrekcję w pi kongre- 
sówce.  -. 

— Z powodu ustawicznych 
napadów na polaków, władze.. 
galicyjskie odebrały debit wie- 
deńskim dziennikom żydow- 


ramy. 


Haga, 17 września. 


(Tel. własny). 


. Korespondent paryski „Am- 


_ sterdame Handelsblatt“ donosi, 


że w paryskich kołach miaro- 
dajnych mówi się o odłożeniu 
konferencji pokojowej na czas 
nieograniczony. 

-Lloyd George miał się wy- 


Większość spraw jednak jest 


~ Z Redy najwyższej. 


gem. i Clemenceau. 
Rozchodzi się o sprawę Sy- 
rji, którą Anglja chce uczynić 


 miepodległą, Francja zaś, jak 
` wiadomo, chce rozciągnąć nad 


Syrją protektorat. tej med i RR manych z Rzymu, Włochy po- Zaginał R EE A R pa  Serieux dame prół:rence Pas d'ech 


WAR przyrzekła Syrji nie- 


tak ujęta, by mogły je załat- 
wić wielkie mocarstwa między 
sobą, delegatów. więc można 
będzie wyprawić do domu. 
Francja i Ameryka są inne- 
go zdania i uważają, że kon- 
gresu nie można odłożyć, do- 


Angielska polieja 


mość, jakoby rząd polski miał 
się zwrócić do rządu angiel- 
skiego, by przysłano policjan- 
tów: instruktorów, dla reorga- 
nizacji policji polskiej. Prośbie 


wiedziane, że rząd niemiecki 


-Komunikat polski 


"Warszawa, 18 września. : 
i (P. A. T) 
- Komunikat sztabu 


general- 
negórzyd. 1% bam: «03 


Front litewsko-biatoruski. 


Na odcinku północnym w re- 
jonie na- południe od Krasław- 
ki wzięliśmy tysiąc kilkuset 
jeńców, w tym 28 oficerów, 
zdobyliśmy 3 armaty, 29 ka- 


amunieji i taborów. Ilość jeń- 
ców wzrasta przez wyłapywa- 
nie kryjących się po lasach, 
odciętych oddziałów. bolsze- 
wickich. k 


Na odcinku północno-wschod- 


nim toczą się walki dla nas 


Na odcinku Łunińea rozbiły 
oddziały naszej piechoty ba- 
taljon nieprzyjacielski, biorąc 
do niewoli większą ilość jeń- 
ców, a między nimi dowódcę 
pułku i dowódcę bataljonu. 

Front wołyński. 


Ponowne ataki na Suszczany 
na północ od Olecka zostały 
odparte. 


Strajk na rzecz 
- gow.eckiej Rosji. 
Berlin, 17 września. , 

_ (Tel. własny). 


W fabrykach berlińskich roz- 


powszechniane są proklamacje, 
wzywające niemiecki proletar- 
jat do akcji ratunkowej na 
rzecz .sowieckiej Rosji, która 
jest poważnie zagrożóna przez 
otoczenie siłami ententy. 


Przed okrążeniem 
Petersburga. 


Roterdam, 17 września. * 
_(Tel. wł.)g 


tersburga. 


„Jednocześnie natarcie sprzy- 
mierzonych na Petersburg i 
na północną Rosję oczekiwane 
jest z dnia na dzień, skoro 


z Niemcami i Austrią. 
Zurych, 17 września. 
(Tel. własny). 
Według wiadomości, otrzy- 


dejmą oficjalne stosunki dy- 


(Tel. własny). 


„Reichspost* dowiaduje się 
z dobrze  póinformowanego 
źródła z Budapesztu, że Ru- 
munja znów otrzymała notę 
ententy, która domaga się,jby 
Rumunja ewakuowała Buda- 


| różnych komisji amerykańskich, któ“ rodajnych dotyczył t e: N KA Ą ` 
l E T EAER Keisk 3 08 Jczyty następu- rabinów maszynowych oraz peszt i cały tere i | i Ai. enta 
i wy żydowskiej w Polsce Wydejenam jących punktów: i wielizgt ilość. brony rocznej, zachod | A p TTE SRO: A 


(Tel. własny). 


„Times“ donosi 2 Paryża, że 


Rumunji postawiono ostatecz- 


SPE 


8 


z<3 gmachu szkolnym. Lekcje rozpoczną się nabożeń- 
stwem o godzinie 9 i pół rano w srodę 24 września r. b. 4% 


Zi PARA RZPRARAR RAE 


i] lityce zagranieznej, podkreślił, skim: „Wiener-Morgen Zei- W zast 5 i i ; 

. i OJ hi ZW i ; ęp. szefa sztabu gen. ogłasza, że egzaminy wstępne i powakacyj- g 
| - sukces dyplomacji polskiej w tung“ i „Judische Morgen- Haller, pułkownik. <= ne rozpoczęły się w środę, 17 września & 
13 sprawie Cieszyńskiego, omówił post“. m b dzinie: 9 : ; À 
B ; Ac EE cj r. b. o godzinie 9 rane. 

i maggaa Szczegółowy plan egzaminów ogłoszony jest w 
IB. 


Zebrane 
przez restawratorów | kupców 1433 mk. 


zostały złożone przez Antonie- 

go Laprusa i Juljana Lewiń- 

skiego na ręce p. Starosty w 

Będzinie i zostały obrócone na 

Górnoślązaków, pokrycie: wy- 

datków wyżywienia uchodźców 
śląskich. 


Sklep towarów bławalnych 
pod firmą WEINSZTOK 


Skład został przeniesiony z uli- 
cy Targowej N 16 na ulicę 


Modrzejowską Ne 18 de księ- 


garni B. Gelbard. 


jowsko N 15 Bergman. 

Plac z bulynkam! na warsztat 
Jab fabrykę w Ząkkewiesch 

sprzedem lab wydzierżawie. Wlads- 

mość Nowopogońska M 4. Piątta. 


imię Józefa Beriińskieg >. 


znajdowały się fetografje i ważne 


Ententa wywiera mó ma ha 


Zapłaci ona za nieposłuszeństwo własnym terytor 


035058880: 


C>GrEC>8 4 EEIWIIE. 


R p o i e 
= Mmioślagowa Wyiva Szkoła Realna 


w Będzinie 


Wiedeń, 17 wrześni 


Rumni mają się cofną 
za linję demarkacyjną, ok 
loną przez ententę. -~ 

Pozatym zakomunikow: 
Rumunji, że nie otrzyma 
nic z 1915 r. z Węgrami 


6 
Roterdam, 17 września. 


+4 


ny termin na podpisanie trak 
tatu z Austrją. 


Do sprzedenia drzwi z futrynami, n 

drzwi od wygódek, okno 1 fu 

Reo Wiadomość Małachowsciego 
iekarnia, z 


A EE 10-letałogo chłopci 
Rówieśnik pożądany do wspól: 
"nej nauki, Wiadomeść. Dęblińska 1 
adwokat. > ; 


P A 7 t gaen Ab 
Zkginał ites. Jamego. wyd 


przez władze niemiecxie. Zaalazcę upresze 
się oddać do „Iskry“, 


"aginął 


dze niemieekie 


Z. ginął 


paszpert na jmię Ferm 
Szarf wydsny przez 
Oddać do „Iskry“. 


paszport wydany prz 
władze nemieckie nê 


dze niemieckie. @ddaé de „Iskry". - 
Szofer — Monter 


z dobremi świadectwami poszukuje po 
zgłoszenia do Kdministraeji. A 


Wersal, 17 września. wzorem dla polskiej. forteca  kronsztacka została grzania  MASZYMA żę, szycia ME 
(Tel. własny). Berlin, 17 września. zdobyta. | Drobna ogłoszenia, "Wiadomość w redakeji. * : 
„Iemps* pisze, że Rada naj- (Tel. własny) ż ; i e ERE ONR Pick: do odstąpiania jos 
-wyższa ma odbyć posiedzenie, ; zk 1ośgó| Przefasonowaję i  1OKATNIa „dobrym punkcie 
- BY _usunać, powie kwestje Pisma botlńskie payta  Stogpnki Włoch padla kapre te yemin. zka jet 
sporne pomiędzy Lloym Geor- JA za prasą angle ską WladoO- Także męskie i dziecinne. Modrez- Góruoślązaczsa à 


zgubjła wezeraj porkmewotkę zawie 
b mk złoty pie'Ścioń í kluszyk. Uprasz 
się łaskawego znalazeę © zwrot do Ad 
nistracji „Iskry „* 


p z eherche lecons pala 
E rancas nais par profese | 
ges. 5 
papiery wọojskė 


i podległość z wyjątkiem małe- Ni : E Fj R 

Í Ees b plomatyczne z Niemcami 17 5 aszp ri no imle Eros- Li inęł Piotra Boda eadi 

l p Śr alstoyka na wybrzeżu Wymiena Radka | Niselreda. października. 7 Zaginał REJA Lisik wydany DL na 2 Bytomskiej lub Kz8 

| | Umowa angielsko - perska Monachjum, 17 września. Traktat kc z Austrją przez władze niemieckie. nel Zaplozca zechce zwrócić za n 

| | nz, f 3 s ratyfikowany będzie 30 paż- aralan a poszukuje umo 90939 do „Lskry” Będzinie. E 
A e CO T - dziernika. ` Nauczycielka bemo m Zgubiono Ze zegarek rett 

j Pozy bawiać roze Go, DALLY E Prawny zastępca socjalistów - koju przy inteligentnej rodzinie na Sieleu ` ~ ny da: 14 wrześ 

ii się obawiać rozruchów. rosyjskich, Abselrod, ogłasza a lub w okolicy al; Fabrycznej, Wiadomość idąc z Będzina do Grodźca. (pras 

JĄ l 3 EEA SLABE - 1 - w: „Neuó 7 it PRACĄ z l kę j w adm. „Iskry“. ; się o zwrot _2a nagrodą 50 marek 
l R | spr. zagr e CETT, pa HAN o LELEI YJaubtono poitfel skórzany żół LAI mc RAM ede CA | 
Ef Tatar © | pr. . 3 ʻi Ę RR +, słażąca de wdewca | 
| latag między Lloyd Georgem SWW WW AZUDLON O ty wawnątrzktórego PubrZeDNA z jedrymchlogcem. 


Pogoń, Będzi ska 38 dom p, Ma 


szlifowania noży reperacje wszelkie 


„A - gotów jest wydać Akselroda seta i d i ah ż 

E a Bonar laven. T E wzamian ala pa kzeewekiegoż: : Paplery ar» En s D Ap On Ą 

T Haga, 17 września. za wydanie zakładników nie- Ciemnó -blondy pizedstówiają:- dla. znalazcy: żadnej” -creeeren e nA do saa 

A `. mieckich, internowanych w wartości: Uprasza sę zwrócić za wy- Keperacje isani», rachowie 

Ę (Tel. własny) E > J ` tod atyczny, lat sokim wyn*grodzeniem do Admini- ZA RE z ay | 
| Rosji. miody, sympatyczny, lat 25,| stracji „Iskry“. nio, tas sklepowych rowerów i t pe | 


PPOR 0 A mL zwane 


Zdecydowana postaw, którą 


zajął kongres przemysłowy w 
- sprawie upaństwowienia ko- 


palhi wywoła konflikt między 
Lloyd Georgiem a Bonar La- 
vem, należy więc oczekiwać 


koalicji. 


ostatecznej decyzji ze strony 


promu maadena meaa R e 


Wydanie Akselroda ma być 
połączone z planowanym je- 
dnocześnie wydaniem Radka, 


Berlin, 17 września. 
(Tel. wł.) 
„Deutsche Allg. Zeitung* 
owiaduje się, że chwilowo 
toczą się rokowania z rządem 


litewskim co do wydania Rad- 
ka i Akselroda. 


mający kilka tysięcy gotów- 
ki, urzędnik, nawiążę znajo- 
mość w celu matrymonjalnym 
z młotą inłeligeniną panną: 
Zgłoszenia piśmienne z fo- 
tografją do filji „Iskry“ Be- 
dzin pod „10000“. Poszg nie 
wymagany. Dyskrecję rę- 
czę słowem honoru. | 


BOŻE OE ROZPORZ ŻY A RA PY ARENE SEa, 


R BEEŁEĄ RTW PE BYR AN ES 

r j 5% dobrą znsjomo- 
Maszymistki ścią stenograff po- 
szukaja Tow Ake. Elektrowni Sosnowiec- 


kiej, Sosnowiec Bienslewioza 11. 


. Urządzenie sklepowe sprzedam 


ul Starososnowie- 
cka M 80. Petrykowskiego, - 
starszy przyjmie miej- 


Prowizer sce od 10 października 


. w Zagłębiu lub miejsce, gdzie jest zakład 
naukowy żeński Wiadomość w admini- 
stracji „lskry* lub do fJił w Będzinie, 


* tury salonowe sypialnie mahoniowe 


broni Tanio szybko Antoni Krane. 
Policyjna obok składu mebli p Wojiwo* 


wiska „ma | 
z powodu wyjazdu | 
Qxłkowita wyprzedaż rozmaitych mebl | 
jako to: szafy kredensy biblioteki garai- | 
kome | 
pletas otomsny Bzezlongi materace, gra< | 
mefoay patefony i płyty 40 tychże. Ma- | 
gazya mehii F. Wojtkowiak; ul uekierta | 
(Poliayjns). i 


à à z Iy 
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SE ODZEW ET 3 R PASZY M DT A A POCIE 


Drukarnia „Iskry”. 


- Redaktor i wydawca: Wiktor Monsiorski 


